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Poniedziałek.

Wczoraj w Kościele Metropolitalnym w  czasie Sum- 
rny, Artyści wykonali Mszę in C. S zyd erm a jera ; a u 
XX. A ugust janów , Amatorowie i Artyści, Mszę in 11. 
minor H aydena, i O fertorjnm Verdego.

We wsi prywatnej .Kowarowce w Powiecie Radzyn- 
skim Gub: Lubelskiej, wystawionym będzie nowy K o­
ściół murowany, a przy  tern zabudowania kościelne i 
plebańskie, na coanszlag summę rs. 10,21)2 k. 1)5 p rze­
b a c z a .  • t> •

W  A l e x  a n d r s ń s k i m  I n s t y t u c i e  wychowania Panien 
w N ow ej A l e x a n d r j i ,  odbył się d. 17/zo Czerwca 
uroczysty w  obec J W . Prezesa, Radcy Tajnego Sena­
tora Storozenko, Członków Rady Insty tu tu  i licznie 
Zgromadzonej Publiczności. O trzym ały  nagrody na­
stępujące Uczennice: z klassy VI (w k tó re j  ukończyły  
całkowity kurs nauk): 1) \ \  złotych cyfrach: Imienia 
J e j  C. K. Mości dla noszenia nalewem ramieniu na wstę- 
dze w pasy białe i niebieskie: Trzeciak Julja, (Córka 
N acze ln ikaPtuP io trk :) ;  Łastowiecka Karolina, (L o r ­
ka Obrońcy przy Senacie); Ziemiecka f  ranci:, (Eor^a  
zmarłego Radcy Rządu Gubernjalnego Warsz:). 2) 
w  Złotych m edalach : Idźkowska Zofia, Zelazkowska 
t J lena; V ernier Julja. 3) W  m itach i  rysunkach: a) 

postęp w śpiewie, Woźnicka Józefa; b) za postęp 
wr mii7.vpp. Zrfzitnwiprka .1 nlia: c) za postęp w rysun-

jutoiycn m eauiucri; ~ ----- — -
Helena^ Vernier Julja. 3) W  mitach iry su n k a c h : a) 
za postęp w śpiewie, Woźnicka Józefa; b) za postęp 
w  muzyce, Zdzitowiecka Juija; c) za postęp w rysun­
kach, Pawłowska Józefa. 4) W książkach: Uczennice 
5 pierwszych klass: Z klassy 1 : Polańska Julja, Cie­
chanowska Stefanja, Jezierska Aniela. Z k l a s s y ur
gaszko Emilja, Piątkowska Matylda, Trzema 
% klassy3 :  Bretsznejder Róża, Wolska Kamilla. i
chałowska Julja. Z klassy 4: Bielińska Elżbieta, u 
mińska Ludwika, Grootten  Elżbieta, Horain Juljanna. 
Z klassy 5:  Ue Brun W iktorja , Skalkowska 
^  asiljew Wiara, Wysocka Teodora, Tukałow  1 «* 
na. 5) O trzym ały Patenta. po ukończeniu całkowij e 
go kursu nauk następujące Uczennice: 1 r z e c i a k  J*1 ja, 
Eastnwiecka Karolina, Ziemiecka Fran:,Idźkowska o 
Ba, Zelazkowska Helena, V ernier Ju l ja ,  Pawłowska 
Józefa, Zak Zofia, Tangermen Józefa, Vernier M atyl­
da, Daszewska Adelina, Łastowiecka Dyoniza, K rzy­
żanowska Walentyna, Angely W ale rja ,  Noakowska 
W alerja , Woźnicka Józefa, Zdzitowiecka Julja, Rozen- 
b e rg  Antonina, Michałowska Zofia, Paszkiewicz Anna, 
Kowaszyc Józefa, Jaroszewska Alexandra, NalotoW 
Mafja, Ńendzyńska Adolfina, Zdzitowiecka Marja, Ja ­
strzębska Florentyna, Niemyska Walerja ,  Szaniawska 
Ewelina, Dąbrowska Aurelia.— Na pamiątkę Uczenni­
cy Julji Trzeciak, która o trzym ała pierwszą nagrodę, 
posadzono w ogrodzie Insty tu towym  drzewo pod j eJ 
imieniem. W  dzień Aktu uroczystego odbyło się wo- 
becnosciRadvInstvtutu i licznej Publicznościlosotvanie

* a>

"kandydatek na 12 skarbow ych wakansów ; losem w y ­
ciągnięte zostały następujące kandydatki: Nowowiej­
ska" Bogusława, Plecer Natalja, Szwarcer Zofia, Gło-
waczewska Elżb:,  BurzyńskaBalbi:, Mierzejewska ke-  
lixa, ŻelewskaLeokadja, Paczyńska Karoli:, Wójcicka 
Marja, Krasnow Vlarja, T u r n e l  Regina, Popow Alexan.; 
oprócz tego przyjęte zostały bez losowania: a )  Z roz­
kazu N .PANA , Olivier Kazimira, Stokowska Karolinś. 
b) Z rozkazu JO. Xięcia N am ies tn ik a ,  Litwinow Na­
dzieja. c) Zupełne sie ro ty : Kowalewska Jozefa, Mo- 
rawicka Antonina, Nieborska Elżbieta, l1 ryderycy  A- 
niela. d)  Na Pensjonarkę m. W a rsza w y : Augustyno­
wicz Natalja, k tó ra  poprzednio w  Magistracie miasta 
W arszawy losem wyciągniętą została, a mianowicie na 
posiedzeniuMagistratu w obec Rodziców podanych kan­
dydatek, w dzień rocznicy Urodzin J .C .W .W . Xcia N a ­
s tę p c y  T ronu  odbytem, e j  Na prywatne Pensyonarki: 
Unierzyska Adolfina, H ryniewicz Joanna, Chmyzow- 
ska Stefanja, Chmyzowska Pelagja, F it inhof  Rozalja, 
Bławacka Eugenja, Zełlonożkin Nadzieja, Skłodowska 
Bronisława, Podbereska Nadzieja, Ożarowska Marja, 
Gulewicz Joanna, Michałowska M arja .—  Rada A l e -  

x  and ryńsk iego  In: W ych: Panien, zawiadamia Rodzi­
ców i Opiekunów,że nowo przyję te  kandydatki wpier-  
wszych dniach Sierpnia r. b. winny przybyć do tegoż 
Insty tu tu ,  gdzie Zarząd miejscowy umieszczeniem ich
niezwłocznie zatrudni się. _ , . „_vrr

G łówna K assa  Oszczędności—  W  tygodniu up ły-  
nionym do d . 20 Czer: (2 Lipca) r .b .  włącznie, wydano 
książeczek nowych 16, na które, tudz.ez na dawniejsze, 
w  80 wnioskach,' złożono rs. 142/ k. oo (zł. y,Ł>l/)- 
Na żadanie 21 Uczestnikom wypłacono (prócz procen­
tu za‘ r. b. r s .6  kop. 3 8 7 7  rs. 573 kop. 84 (z ł .  3,825 
gr .  18), i umorzono książeczek oszczędności 13. P rz e ­
to  Uczestników 3,654, posiada kapitał rs. 56,392 
k. 4 (Z ł .  375,946 g r .  28.)

Michał Tokarski, Rzeczywisty Radca Stanu, Lzło- 
nek Senatu, Kawaler O rde rów  Śgo S t a n i s ł a w a  Iszej 
klassy i Śgo W ł o d z i m i e r z a  3ej klas:, onegdaj po cięż­
kiej słabości zszedł z tego świata w r .  65 tym  życia. 
Pogrążona w sm utku Zona wraz z Familją, zaprasza 
P rzy jac ió ł i Kolegów zmarłego, na exportację zwłok 
dziś o godz: 5tej p o p o łu d n iu  z domu Nro 2239 przy 
ulicy Nalewki, na smętarz Powązkowski; oraz na ża o 
bne Nabożeństwo ju tro  o godz: lOtej z rana w Koście 
le XX. Kapucynów odbyć się mające. . .

Joanna z Bleków Borow ska, o n e g d ą j  ro zs^  ^
z tym  światem, w wieku lat 24- I ozost. y •
z Dziećmi, zaprasza K rewnych i dolnego
tację zw łok, dziś o godz: 6tej po i połudnui z d,olnego
Kościoła Śgo K r z y ż a ,  na smętarz Powązkowski.
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W szystko w roślinności objawia się w tyni roku an- 
tic ipando. Gruszki M a łg o rza tk i, (najpierwsze zawsze 
swego rodu),  już  ukazały się na straganach Warszaw­
skich, chociaż dzień S e j  M a ł g o r z a t a  przypada dopie­
ro  13go Lipca.

Mieszkanie moje odtąd jest p rzy  ulicy Śto-Jerskiej 
pod Nrern 1771, w domu JW .  K akw askiego , w pros t
Krasińskiegoplacu, (w chódbram ą) na 1 in p iętrze M.
R u bin ste in , Agent przysięgły  Giełdy Warsz:.

Onegdaj o godz: 3ciej z rana, Kobieta pod N r 1314 
zamieszkała, z własnych funduszów utrzymująca się, 
cierpiąca obłąkanie umysłu, wyskoczyła oknem z2<o> 
pię tra,  skutkiem czego złamała sobie lewą rękę i mo­
cno się po tłuk ła .  (G. P.)

W czoraj w Teatrze Wielkim przyw ołani,  po Kom: 
F a łszy w y  W ielk i ton, JPanie H a lp e r t  i K om orow ska, 
oraz J P P . Jasiński, Ż ółkow sk i i Chm anowski. Po  
Tańcach, JPanna D am se  i j p .  K rzesińsk i.

Z  Pom aszow a Gub: Lubelskiej.—  Od roku  przeszło 
jak  mocno cierpiałam na nogi, tak, że bez pomocy in­
nej s iły , nie mogłam byc poruszalną, a następnie przez 
b ra k  ruchu, w ywiązało się zapalenie p łuc . W  skutku 
czego, wzywałam wielu Lekarzy, k tó rzy  rozmaitemi 
środkami odbywali kurację, lecz wszystkie pokazały 
się byc bezskutecznemi. Wjmiesiącu Maju r .b .  zg ło ­
siłam się do W . Wojciecha Z e lk o w sk ie g o  Lekarza t u ­
tejszego miasta, k tó ry  przez szczególną troskliwość, 
wyrozumienie całej słabości, i g runtow ną znajomość 
swej sztuki, obok bezinteresownego poświęcenia się 
na trawienie wielu nocy bezsennie, w ykorzenił zaród 
choroby , od tak dawna zbyt dotkliwej. Takie po­
święcenie się w yw oła ło  mnie do podziękowania Ci pu ­
blicznie Szanowny i zacny Panie, że p rzy  pomocy T w o ­
jej,^ mogę się jeszcze cieszyć widokiem mojego Męża, 
Dzieci i P rzyjació ł.—  Katarzyna Brzosko.

(A. n.) Uwiadamiam Familję i Znajomych za grani­
cą, iż Walentyna z Ciemniewskich R ańkow ska, prze- 
niosła się do wieczności dnia 17 Czerwca r. b. w  mie­
ście B o ja n o w ie , powracając od wód z R a jn e r tz  do 
domu. Zwłoki zmarłej przewiezione zostały do wsi 
R u d y , gdzie nieboszczka zamieszkiwała, i pochowane 
w  Kościele Brudzewskiin.—  Riidy\>oA Wrześnią w W . 
Xięztwie Poznaiiskiem. Ferdynand R ańkow ski. 
n t ' t v —  Pełnomocnicy amerykańscy S ev ie r  i 
C lij/o rd  23go Maja uskutecznili w Q ueretaro  wymia­
nę ratyfikacji t rak ta tu  zawartego między Mexykiem a 
Stanami Zjedno:. Jenerał  K e a rn ey  ob ją ł  dowództwo 
wojsk w Mexyku a Jenerał S m ith  udał się do W e ra -  
kritz* Zgromadzenie Naro: w F iladelfji obrało  Jene­
ra ła  T a y lo r  kandydatem na Prezesa Stanów Zjed:.

A u s tr ja .—  Depeszą telegraficzną z Cilly od Mistrza 
ar ty ler j i  H rabiego ISugent otrzymano wiadomość, że 
tw ierdza P a lm a n u o va  25go z. m. o 9tej rano podda­
ła  się, przez co nietylko odzyskano kosztowny mate- 
r ja ł  wojenny, gdyż park  arty ler ji  oblężniczej armji

włoskiej odebrano, ale przyw rócono  linję komunika­
cyjną całej a rm ji .—  Do 26go z. m. nie zaszło w P r a ­
dze  nic nowego Pomimo przerwania komunikacji
z T yro lem  w sku tek  obsadzenia R ivo /i przez Piemont- 
ezyków, • spodziewają się nowych obrotów  wojen­
nych na praw ym  brzegu jeziora G a rd a .  Z W icen zy  
wysłano ju ż  kilka oddziałów przez Schio  do T yro lu .  
P iemontczycy cofnęli się za rzekę M incjo, i w ed ług  
swego zwyczaju silnie obwarowują się. 19go z. m. 
Feldmarszałek R adeck i rozdał  w W eron ie  wojsko­
wym niższych stopni medale zasługi Goniec p rz y ­
b y ły  do A  g ra m  p rzyw ióz ł  radosną wiadomość, że spór 
z Węgrami blizkim jest  załatwienia; Ban Jellachich  
spodziewany b y ł  z powrotem 24go z . m . —  Listy od 
Xcia M etlern ich a  zabrane zostały u Pana H ertz , Szefa 
domu handlowego A rn ste in i E skeles .—  Siła powstań­
ców illiryjsko-serbskich, pomnożyła sięznacznie; w gó- 
rach P a m en ica  za K a r ło w ic a m i  obozuje 15,000 lu­
dzi, w tak zwanych szańcach rzymskich 6000, pod P e-  
resle  20,000; w komitacie szyrmijskim powstańcy roz­
broili  szwadron huzarów; ze s trony W ęgie r  posyłają 
50,000 wojska z ogromną arty ler ją  przeciw rokosza­
nom. W ęgiersk i Prezes ministerstwa polecił Ministro­
wi wojny pociągnąć do surowej odpowiedzialności na­
czelników wojennych, k tórzy  wzbraniają się jeszcze 
słuchać rozkazów węgiers: ministerstwa. Nawet w mie­
ście Ofen  Komisja mundurowa u k ry ła  40,000 mundu­
rów , aby ichnie wydać węgiers: gwardjinarodow ej ru- 
chomej.

B e lg ja . —  Król 26go z. m. zagaił posiedzenia nad­
zwyczajne Stanów; Monarcha w ynurzy ł  swoją wdzię­
czność, że pośród powszechnych burz  europejskich, 
Belgja zachowała spokojność i porządek. Obecni z nie­
wymownym zapałem witali Króla.

F ra n c ja . —  W  d. 23 z.m. znowu ro zru ch y  w P a­
ry ż u  w ybuchły .  Pozorem ich by ły  ostatnie postano­
wienia Zgromadzenia Narodowego. Hasłem ich była 
socjalna Rzeczpospolita, gdzieindziej L udw ik  B on a­
p a r te ,  wszędzie zwalenie istniejącego dziś rządu. 
YVładza rozwinęła wszelką energję, skoncentrowała 
niezmierne siły w gw ardji narodo: i wojsku linjowem. 
Dowództwo nad niemi oddano Ministrowi, Jenerałowi 
C avaign ac. W d .  23 rozpoczął się ogień karabinowy, 
a z  nim krwawabitwa, wojsko i gwardja narodowa bra­
ły  wszędzie górę, ale powstańcy wracali ciągle. Z g ro ­
madzenie Narodowe ogłosiło  się nieustającem. W d. 
24tym b i to s ięo d  rana; użyto dział przeciw burzycie­
lom, k tórych  siła wzrastała. Zgromadzenie Narodowe 
w ydało  prawo ogłaszające P a r y ż  w stanie oblężenia i 
oddające wszelką władzę wykonawczą w ręce Jenera­
ła  C avaign ac. Komisja wykonawcza podałasię dody- 
missji. \V niektórych miejscach gwardja ruchoma po­
łączy ła  się z powstańcami ale w  małej liczbie. Bitwa 
t rw ała  dzień cały pomimo użycia wszelkich środków 
i pełnych talentu rozporządzeń Jenerała C avaignac.
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Jenerałowie Lam oriciere, Corte, Lafonta ine  są ranie- 
Jenerał Dernesme zabity. —  W d. 25 lewy brzeg 

Sekw any  jest  zupełnie spokojny, na prawym bitwa to­
czy się koło ratusza i na przedmieściach Tem pie  iS go  
A n t o n i e g o .  Gwardje narodowe z Rouen , oraz innych 
iniejsc, p rzybywają na pomoc Rządowi. M er P aryża , 

er Zgromadzenia Narodowego i Jenerał Cavaignac, 
^ydają  proklamacje uspokajające. Prezes Zgrom a­
dzenia donosi, źe nigdy jeszcze tyle  k rw i nie zbroczy­
ło ulic P a ryża . Zgromadzenie stanowi, że każdy 
schwytany z bronią w ręku, ulega karze deportacji .  
Jenerał N egrier  został zabity na barykadzie.—  W d.26
0 godz: L 1 pół, Prezes Zgromadzenia Narodowego do ­
nosi, że zaburzenie zostało przy tłumionein; burzyciele 

przedmieściu Ś. A n t o n i e g o  zdali się na łaskę. Zgro- 
mi»lzeniu przedstawiono projekta do praw a: 1) Zam­
knięcia wszystkich klubów uznanych za niebezpieczne. 
^O graniczenia  wolności prasy. 3 )  Mianowania Komi­
sji z ló tu  Reprezentantów, która wraz z władzą sądo­
wą, zbada przyczyny zaburzenia, zostającego, jak  się 
*daje, w związku z zaburzeniem dnia 15go Maja.—  Na 
przedmieściuŚgo A n t o n i e g o ,  Arcy-Biskup Paryża, po ­
średnicząc, został niebezpiecznie ranionym; podobnyż 
los spotkał kilku Członków Zgromadzenia.—  Pan E m il 
de G irardin , jest a resztow any.—  Liczby zabitych i 
ranionych, z pewnością oznaczyć nie można; jedne 
dzienniki podają 2,000, d rugie 6 do 8,000 ludzi.—  O 
godz: 2giej po południu, wyprawioną została depesza 
0 poddaniu się wszystkich punktów  jeszcze bronio­
nych P a ry ż  2 7  z.'m . (Depesza telegr:) .  W ładza
Prawa, wszędzie w P a ryżu  p rzyw róconą została.

H iszpanja . —  P. Isluriz  co chwila spodziewany 
jest z powrotem.—  Dziennik H eralda  zwraca na to u- 
Wagę, że od czasu wyjazdu Pana B ulw er, spokojność 
w stolicy jest ustaloną. —  Z powodu z a  wikłali z An- 
&Ua., wiele domów handlowych w M aladze  obawia się 
w ysłaćswoje statki do odległych punktów.

Niemcy. —  Król P rusk i 24go z. m. przyjmował 
w Sanssouci, brązy lijskiego Jenerała Pawła Barboza  
da S ilva , k tó ry  z ło ży ł  swoje listy wierzytelne jako 
Poseł brazylijski.—  Na posiedzeniu sejmu związkowe­
go 24go z. m., odczytano notę Posła sardyńskiego, 
Margrabiego Pallavicini, oświadczającą, że Król K a ­
rol A lbert, życzy utrzym ać stosunki przy jaźni z Rzeszą, 
że wysłanie floty Sardyńskiej doTryestu.miało tylko na 
celu pikowaćaustrjackiej,aby nowy ch nieprzedsięwzię- 
ła kroków nieprzyjacielskich,a jeśli sardy ńska zagroził® 
atakiem, tedy albo Admirał p rzekroczy ł swoje zlece­
nia, albo 1 ryest złamał neutralność, rządu zaś Sardy*
nji obw in iać  nie  n a leży .—  P o w sz ec h n ie  m niem ają ,-że
Zgromadzenie Narodowe w Frankforcie n. l V L  obierze 
Arcy-Xcia Jana  Prezydentem Niemiec.—  23go z. ro­
wy jecha ł z Berlina, ozdobiony wieńcami kwiatów, 
pociąg pierwszy kolei żelaznej, k tóry  już  bez p rze r ­
wy odbywać będzie drogę do Kolonji.—  Z G dań­

ska  donoszą pod d. 22 Czerwca: Po rozkazie, aby p o ­
czynić potrzebne przygotowania do uzbrojenia naszej 
fortecy, nadszedł dziś rozkaz, aby to uzbrojenie rze ­
czywiście nastąpiło.—  Z F rankfurtu  nadejść tu  miała 
telegraficzna wiadomość, że Arcy-Xżę Jan  obrany zo­
sta ł tymczasowym Prezydentem rzeszy Niemieckiej.—  
Z Głogowa  piszą pod d. 21 Czerwca : I do nas nadszedł 
rozkaz, aby przy gotować wszystko do ogłoszenia G ło ­
gowa wstanie oblężenia. T ym  końcem oczekiwane są 
ty lko jeszcze ostatnie rozkazy, aby zapowiedzieć mie­
szkańcom, iżby się na 6 miesięcy w żywność zaopa­
trzy l i .

W ło ch y .—  Za otrzymaniem wiadomości w Rzym ie  
o poddaniu się W icenzy, Minister Policji rozporządził, 
aby korpus karabinjerów, k tó ry  w ró c i ł ,  zluzowany 
b y ł  przez żołnierzy Policji.—  Rozporządzenie Papiez- 
kie z 12go z. m. znosi jednoczesne posiadanie 2ch lub 
więcej u rzędów .—  M arniani postanowił posłać 9920 
wojska papiezkiego, k tó re  w róc iło  z W icenzy, do ob ­
sadzenia tw ierdz w Piemonckiem, aby uła twić K ró lo­
wi K arolow i A lbertow i ściągnięcie wojsk do Lombar- 
dji. Papiezka izba Deputowanych postanowiła popie­
rać wojnę, póki W łochy  nie odzyskają naturalnych 
swoich granic; wojsko szwajcarskie, k tóre  walczyło 
pod W icenzą  przyję to  w poczet włoskich obywateli.  
—  W ojsko neapolitańskie które wracało  przez P ań ­
stwo papiezkie dopuściło się licznych grabieży; Jene­
ra ł  P epe  za trzymał kassę wojskową.—  W  K w iryna  - 
lu  ustawiono wspaniałe podarunki od Sułtana dla P j c - 
s a  IX; wierzchowce znajdują się jeszcze w Civilavec- 
chji; bry lanty u siodeł szacują na 80,000 skudów. —  
K ról K aro l A lbert posłał gońca do N eapolu  z żąda­
niem, aby mu zwrócono wydatki łożone na ochotników 
neapolitańskich; w przeciwnym bowiem razie ukaże się 
pod murami tej stolicy. Poseł sardyński ma zlecenie 
wyjechać, za otrzymaniem odmownej odpowiedzi.

Rozmaitości. —  Gazetom i pismom perjodycznym 
dali początek Francuzi. P. Sallo  Radca Parlamentu 
Paryzkiego, w d. 5 Stycznia r .  1665, w ydał pierwszy' 
numer Dziennika umiejętności, a prawie jednocześnie 
Doktor Teofrast Renaudot, wydawać począł Gazete 
Francuzka, k tóra aż do naszych czasów prze trw ała.—  
W Persji,  powiada Pani Genlis, dając wino na stół, za­
tykają butelkę różą albo goździkiem.—  Po drodze do 
P a ry ża  stanęło czterech Anglików w oberży. »Gar- 
son, woła jeden z nich, masz moje zęby” , i oddał mu 
rzeczywiście bardzo elegancką szczękę. »Garson, wo­
ła drugi,  w łóż  moje oko w szklankę.”  Chłopak wyko­
nał rozkaz ,  ale mu się już  ckliwo zrobiło . nGarson, 
oto noga moja, po łóż na boku.”  Chłopakowi jakoś 
myśl o djable p rzysz ła ,  i wziął wprawdzie nogę, ale 
na drzwi się już  oglądał, tak, że gdy czwarty Anglik 
sięgając po perukę, zawołał:  nGarson, bierz moją g ło ­
w ę” , chłopak się przeżegnał, i dał tak potężnego d ra ­
paka po wschodach, że się dopiero na trzeciej ulicy
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u pamiętał.'—  i> Czemu ty  nie pracujesz?” rzek ł filactrop  
da czerstw ego  chłopaka proszącego o jałm użnę. «Ah 
Panie! od rzek ł tamten, gd ybyś w iedział, jak ja jestem  
len iw y! jak mi się robić nie chce!... ptakby nad mojem  
nieszczęściem  zap łakał.” —  nM oie ja Panią nudzęł"  
rzek ł do Panienki bogaty  a zresztą niesmaczny konku­
rent. »N ic to nie szkodzi”, odparła naiwnie Panienka.

PR ZY JEC H A LI do W A R SZ A W Y .
Bertman Jan Oby: 7.Kola; Deskur And: Oby: z Radomia; Fontan­

na Stan: Oby: z Głuchowa; Gout P io tr Kup: z Częstochowy; Gelilig 
Kar: K up:z Lodzi; Jelski O by:zR ossji; L ibert Jerzy  Oby: z Szczy- 
tnika; Lingenau Stan: Oby: z Radomia; Miniszewski Fr: O b:zS lząd- 
kowic: Olędzki Alex: Oby: z Rossji; P lew ińskiEdw : Oby: zG rzybo- 
wic; Pozarski Felix Szlabs-Lek: z W ilna; Sankowski Fr: Oby: z Lu­
blina; Tomicki Alex: Oby: z Oczesał; Trzciński Jan Oby: z Iiębliua; 
X źę W ołkoriski Alex: Rad: Koleg:,Szamb: Dvr: J. C. K. M-, zW iednia; 
W ilski Pa: Ob: z Koźmian; Żmijewski And: Ob: z Dzierzgowa. (G.P.)

»01¥IFaSIE!VIA.
. Do sklepu Rozmaitości N. Konopackiego, dawniej nbo-
■ Viy gich zwanym, złożono do w yprzedania WINO piołun- 

kow e, butelka po zł. 4.—  Tamże ja k  dawniej tak  i te ­
raz, dostać można wszelkich innych W in, jako  to :  w ęgierskich, 
r eńskich, francuzkich b iałych i czerw onych, szam pańskich i h i­
szpańskich, po cenach um iarkowanych; ja k  niemniej i PO R TE­
RU angielskiego odleźałego, po zł. 4 butelka.

r-p  Dnia ł  b.m . idąc z Kościoła P P . W izytek do Apteki 
i j T ytiusa, na Nowym-świccie, zgubiono KSIĄŻKĘ do 

, . J £ t  Nabożeństwa, w skórkę szagrinową (peaude Chagrin) 
opraw ną, na wierzchu wyciśnięty K rzyż, z maleńką zło tą  obwód­
ka  T a Książka drogą jes t pam iątką dla w łaścicielki, raczy łaska- 
w y Znalazca, oddać ją  d oZ akrystji S. Krzyża, gdzie odbierze zo­
stawioną tam nagrodę zł. 10, lob w Aleacb w domu pod N r 1667, 
na 1 m piętrze, za takąż nagrodą. * ,

OSOBA w średnim wieku, posiadająca wyższe stopnie, język  
fraucuzki, niem iecki, muzykę, rozmaite robotki Damskie, obe­
znana € gospodarstwem wiejskiem i miejskiem, życzy być umiesz­
czoną do tow arzystw a jakiej Damy lub  do dozoru Dzieci, a nąj- 
szczersze zajęcie i całe poświęcenie z swej strony zapewnia. W ia­
domość przy  ulicy Bielańskiej N r 609  na 2 p iętrze, drzwi w prost 
schodów.

W  d. 24 Czerwca (6  L ipca) r. b. o godz: 2 po południu, w Biu­
rze  Burmistrza M. T arczyna, odbędzie się licy tacja  na w ydzier­
żawienie PROPINACJI z dóbr Z ałęża Małego, oraz sprzedaży 
Drzewa sosnowego sążni 400, znajdującego się w lasach należą­
cych do dóbr Załęże Małe Gminy Jeże wice, na rzecz^ Skarbu, 
o czem zawiadamia Sekw estrator Pow\- W arsz:.—  IV o la ń sk i.

Syndycy tymczasowi Massy upadłości F. A. Rozenbanda, zawia­
damiają niniejszem, źe w skutek polecenia i upoważnienia W . Sę­
dziego Komisarza tejże massy, na d. 2 /1 4  Czerwca r. b. udzielo­
nego, sprzedane będą w d. 23 Czerwca (5 L ipca) r. b. o godz: 3  
z południa i dni następnych, w sklepie w domu Nr 1771 tu  w 
W arszaw ie od ulicy No w i ni ars ki ej położonym, Nr 20 oznaczo- 
nyin, rozmaite Tow ary do pomienionej Massy należące, a mia­
now icie: W stążki rozmaitego gatunku, Chustki manty n: i jedw ab:, 
Czepki, Gaza perukarska i zwyczajna, Szmizetki, Koronki, Ta­
siemka, Rękawiczki jedw abne i różne, Pela, Jedwab, B rązy, P i­
elony, Szlify, A ^elbahty, Guziki, Pończochy, Bawełna biała i 
kolorow a świeża, Fiszbin, Szpilki karsbadzkie, Miedź, Orzechy 
kokosow e, W łóczka i Igły Zagraniczne, Kanwa, Kije, L ustra, 
d y g a ły  Szydła szewekie, i t. p., a to przez publiczną licytację za 
v otowe natychm iast płacić się m ające p ien iądze .^ . Gustaw L a n -  
'lav. F lo rjań  C h o lew itk i, O brońca Sądowy. •

Jutro o godzinie 9 z rana, w domu pod N r 1009 przy ulicy 
Krochmalnej, przez publiczną licj tację sprzedane będą rozm ai­

te  RUCHOMOŚCI, Miedź, Mosiądz, i Żelastwo, za gotowe p ie ­
niądze natychm iast płacić się mające.

T rzy  1*0114.0JE z Kuchnią, Drwalnią i P iw nicą , cło naję­
cia od Sgo Jana r. b. przy  ulicy Nowy-Swiat pod Nyem 1-2604 
w domu narożnym.

K om ora  S k ła d o w a  w  IV a rsza w ie . —  Zawiadamia niniejszem, 
iż TOW ARY na rzecz Skarbu skonfiskowane, składające się z T o­
warów  łokciow ych w ełnianych, baw ełnianych i jedw abnych , ga­
lanteryjnych; tudzież Obrazków papierow ych, przez publiczną 
licy tację  więcej dającemu sprzedane będą. L icytacja rozpocznie 
się w dniu 22 Czerwca (4 L ipca) r. b. o godz: 10 z rana, w L oka­
lu Komory przy  ulicy E lektoralnej położonym , i w dniach nastę­
pnych, z wyłączeniem św iąt odbyw ać się będzie.—  W arszaw ad . 
26 Maja (7 Czerwca) 1848 r . —  Urzędnik do Szczególnych Poru- 
czeń,D yrygujący Służbą Komory, Poleski. Za Sekr:, Zaborow ski- 

T rzysta  sztuk SKOPÓW pięcioletnich opasow ych, 
zdatnych na rzeź, je s t do sprzedania w Dobrach 
Krośniewice; wiadomość o cenie ich, powziąść mo­
żna na m iejscu, w Zarządzie tych  Dóbr.

2 5Ł . l O O  N i A f i r l l O U l f . —  Dnia 26go I 
7. ni. zb łąkał się PIES biały , m ający uszy i łeb  3  
czarny, gatunek mięszany, po W yżłach  i Me- Ł  
lam pach, ogon długi, uszy nieobcięte, na sobie

I  centhi mało znaczne czarne. Kto go odprowadzi, lub o nim ®  
W: da znać do domu Banku Polskiego pod Nr 1754 w Cyrkule 8 , 
fe p rzy  ulicy M arszałkowskiej, otrzym a powyższą nagrodę.

W  pałacu  JW . Hr. Uruskiego, są do najęcia od 1 L ipca r . b. 
jeszcze dwa LOKALE: jeden na 2ra piętrze od frontu, w paw i­
lonie lewym , 4 ry  Pokoje z A lkow ą, w raz z Kuchnią ang:, Górą 
i Piwnicą^ oraz 2gi na dole od frontu, z wejściem od głów nvch 
drzwi, dwa Pokoje, najdogodniej na Lokal Kawalerski. Bliższa 
wiadomość u Rządcy pałacu.

K A N T O R
G uw ernerów  i  G u w e rn a n tek , p r z y  u lic y  K ra ko .-P rzed m ieśe ie  

p o d  N r  410, w  p a ła c u  l ir .  K rasińskiego .
Potrzebny jest na prowincję KORREPETYTOR, posiadający ję ­

zyk fraucuzki lub niemiecki, z kwalifikacją usposobienia Uczniów 
do K lassy  dej: jak  również C hłopczyk Francuz od la t 12 do kon­
w ersacji. —  GUWERNANTKA rodowita Francuzka, życzy umie­
ścić się w jednej z pensji w W arszawie istniejących.

Józefa S ta n k ie w ic z .

Z  K antoru Zleceń p rzy  ulicy W ierzbow ej K r  4 7 3  c.
Potrzebna jes t dzierżawa DOMU przy jednej ze zuaczniejszych 

ulic położonego, czyniącego od S do 10,000 zł. rocznego do­
chodu, k tó ry  całoroczny z góry przez Dzierżawcę zapłacony 
być  może. W iadomość w powyższym Kantorze.

Osoba posiadająca Z ł. 10,000, życzy takowe ulokować, a  za­
razem przyjąć Zarząd znacznego domu w W arszaw ie. W ia d o ­
m o ś ć  w Kantorze Z leceń.

PROPINACJA w  dobrach Kozienice Gub: Radomskiej, je s t do 
wydzierżawienia w każdym czasie; oraz jRybołostwo w  Stawach 
do tychże dóbr należące. O warunkach dowiedzieć się można 
w  Kantorze Zleceń w W arszawie, i na  miejscu u Adm inistrato­
ra  tychże dóbr w Kozienicach.

FORTEPJAN mahoniowy nowy, o 7miu oktaw ach, je s t do 
sprzedania. W iadomość w Sklepie Żelaznym p rzy  ul: Długiej 
N r 557, w pałacu  Potkańskich.—  Tamże nadszedł transport CU­
KRU krajow ego w głowach, po zł. 1 g r. 15 funt.

Dziś rano cietiła stopni 9. W czoraj w południe 13.
TEATR ROZMAITOŚCI. Dziś, C hłopiec O krętow y, M a js te r  

i C zeladnik.—  ju tro , Okno na I s z e m p ię tr z e  i Jedna  chw ila.


